WIECZORNY ILUSTROWANY. 


ROK Il. ŁÓDŹ, CZWARTEK 21 LUTEGO 1924 r. 


NUMER POJEDYŃCZY MK, 250.000 M 43 


Włosi wdzierają się do Rosji. 


Zdobywają olbrzymie rynki zbytu na podstawie bardzo wygodnego 
traktatu handlowego. 


RZYM, 21 lutego. |do zakupywania corocznie 


Specjalna służba telegraliczna „Expressu”, 

Prasa publikuje szczegóło- 
wo zawarty w dn. 8 b. m. 
traktat handlowy włosko-ro- 
syjski i cytuje następujące 
jego klauzule: 

1) Dopuszczenie towarów 
włoskich na rynki rosyjskie 
według zredukowanych taryf 
celnych; 

2) Włochy zobowiązują się 
do zakupywania corocznie 
pewnych ilości zboża w Rosji; 


we Włoszech pewnych ilości 
wyrobów przemysłowych, 
których wartość równa się 
wartości wspomnianego po- 
wyżej zboża; 

4) Utworzona będzie ko- 
misja mieszana włosko-so- 
wiecka celem corocznego u- 
stalania zakupów obustron- 
nych; 

5) Obie strony ułożą się 
co do konwencji, normującej 
żeglugę włoską na Czarnym 


3) Rosja zobowiązuje się|morzu; 


MARYNARKA AMERYKAŃSKA, 


Specjalna służba telegrałiczna „Exyressu”, 


Waszyngton, 21 lutego.“ |” ieies 
Budżet marynarki * jeas inr maa= 


skiej, 
przedstawiony dziś parlamentowi nie an 
widuje żadnych wydatków na budowę no 
wych okrętów, Uwzględnia natomiast 
bardzo daleko idące oszczędności w dzie 
dzinie administracji, drogą połączenia pe 
wnych funkcji cywilnych z wojskkowemi, 
PRZENIESIENIE MUZEUM MIĘDZY- 

NARODOWEGO. 
Specjalna służba telegraficzna „Expressu“, 


Bruksela, 21 lutego. 

Niebywaty skandal jaki miał miejsce 
z towodu wyrzucenia muzeum między 
karodowego z zajmowanego lokalu 
wołał: ogromne przygnębienie wśród 
sfer ititelekiualnych. Sprawa ta odbije 
się echem w Lidze narodów, dokąd wnie 
slome zostały protesty poszczególnych 
państw. Muzeum międzymarodowe ma 
być przeniesione do Waszyngtonu lub 
Genewy. 


POGORSZENIE SIĘ SZWAJCARSKIE 
GO BILANSU HANDLOWEGO. 


Spes jalna służba telegraficzna „Expressu' 


Zurych, 21 lutego. 

Import towarów do Szwajcarji w ro 
ku 1923 zuacznię przewyższał eksport 
Podczas gdy w roku 1922 wartość eks- 
portowanych towarów wynosiła 1760,2 
miljonó w fr. w roku bieżącym cyfra ta 
nie uległa zmianie, zaś wartość im-orto 
wanych towarów w roku wy 
nosiła 2242 miljony franków, a w roku 
ubiegłym 1914,5 mijonów franków. 

Głównie importowano do Szwajcarji 
surowce fraucuskfie į niemieckie. 


TOWARY FRNCUSKIE TAŃSZE 
OD ANGIELSKICH, 
Specjalna służba telegraficzna „Expressu”, 


Londyn, 21 lutego. 
Skutki niskiego stanu francuskiej wa 
luty dają się także odczuć w Angi 
gdyż towary francuskie sprzedawane są 
niżej oen śwłatowych į tymsamem kon 
kurują z wyrobami amgieiskirni. 
radiordski przemysł włókienniczy 
podjął obecnie akcję celem zwałczenia 
tej konkurencji drogą propagamdy praso 
wej, która ma wykazać nabywcom, iż 


dukcji, jak ma jakość towarów. kupować 
tylko wyroby angielskia, TEJ 


6) Utworzenie konsulatów|i trwają nadal w Rzymie per- 
włoskich w Rosji i odwrotnie; | traktacje rosyjsko-włoskie z 


7) Włochy zobowiązują się 
do zwrotu Rosji sowieckiej 
całego majątku, znajdujące- 
go się we Włoszech, a nale- 
zącego poprzednio do rządu 
carskiego irządu Kiereńskie- 
go (łącznie z ambasadą ro- 
syjską w Rzymie, majątkiem 
konsulatów, okrętami, dobra- 
mi itp.). 


Niezwłocznie po podpisa- 


udziałem ministra finansów 
i dyrektora Banca d'italia w 
sprawie zawiązania banku 
Włosko-Rosyjskiego dla han- 
dlu zagranicznego. W handlo- 
wych kołach włoskich roko» 
wania te budzą dobre na- 
dzieje. Przemysł i handel 
spodziewa się zdobycia ol- 
brzymich, nieograniczonych 


niu konwencji rozpoczęły się |rosyjskich rynków zbytu. 


Konkurencja przemysłowa Anglji i Niemiec.| 


Specjalna służba telegralicznz „Expressu”, 


Londyn, 21 lutego, 


ser a srs bej kołach przemysło 
wyci ołał tu fakt, iż w rozpisanym 
konkursie na dostawę lokomotyw dla ko- 
lei indyjskich wyszła zwycięsko firma nie 
miecka, której oferta była o 40 posg 
tańsza od najniższej angielskiej, Dotych- 
TOATE EARE 


czas departament dla spraw Indji zależny 
był od sekretarjatu stanu W, Brytanji i na 
mocy zarządzenia tego ostatniego wszel- 
kje zamówienia dla kolej angielskich mo 
gły być kryte tylko w fabrykach angiel- 
skich, Obecnie konkurencja niemiecka 
staje się groźnym „memento” pod adre- 
sem angielskiego przemysłu kolejowego. 


Z teki karykatur Stanisława Dobrzyńskiego, 


Sytuacja polityczna Francji. 


Poincare utrzymuje się ekwilibrystyką na powierzchni 
rządu. 


Republikanie przeciw ograniczeniom 
emigracyjnym. 


Specjalna służba telegraficzna „Expressu“, 


Nowy York, 21 lutego. 


tygodnia 


z 


mentu w ciągu bieżącego 
„ z porzadku 


Jeden z przywódców republikańskich 
Projekt ograniczenia emigracji, który | oświadczył, iż projekt ten będzie rozwa 
winni tak ze względu na utrzymanie pro | miat być rozważany na pienem parla- | żany 


dopiero po 


miesiąca je- 
dnak będzie zwalczany. wszęlkiemi siła 
by go niracjć, 


WYPRAWA DO BIEGUNA, 
„Specjalna służba telegraficzne „Expressu“ 


Waszyngton, 21 lutego. 
Wyprawa, złożona z 6 osób, pod kie« 
rown'ctwem porucznika Wyatta wyruszy 
ła z Waszyngtonu do regionów polarnych 
celem zbudowania wysuniętej stacji dle - 
dalszych wypraw, 


DODATNIE WYNIKI ROKOWAŃ 

AUSTRJACKO - RUMUŃSKICH. 

Specialna służba telegraficzna „Expressu“, 

Wiedeń, 21 lutego, 

Z kół politycznych dowiadujemy się 
że ostakinie rokowania między: Rumunią 
a Austrią dały wyniki bardzo dodwtnie. 
Uzgodniono dotychczasowe różmice co 
do zawarcia traktatu handlowego oraz 
osiągnięto morozumikmie w sprawach 
finansowych, paszportowych i komuni- 
kacji na Dunaju. 


OŻYWIENIE NA RYNKU KOLONIAL= 
NYM 


Spa joida służba telegraffftna „Frpresvu”, 
Hamburg, 21 lutego. 
Ubiegty tydzień wykazał dość duże 
ożywienie na ry kot m. 
Kawa brazyłij Zw ała. Zapo 
trzebowania znaczne, Średnich gatum- 
ków kawy  poddostańiem, natomiast 
brak pierwszorzędnych gatmików. 


PODATEK OD SŁUŻBY DOMOWEJ 
W WARSZAWIE, 
Specjalna służba telegraficzna „Expressu”. 
x Warszawa, 20 lutego 
Magistrat m. Warszawy opracował 
projekt podatku od służby domowej, Za 
jedną służącą pracodawca płacić ma 3 
miljony, za dwie służące 10 milj., za 3-5, 
za 4 — 30 miljonów, przy większej liczbie 
służby po 50 milionów mk. rocznie, 


l POPIERAJĄ PRĄDY ANTY- 
poż POLSKIE, 


Berlin, 20 lutego 
Przewodniczący rady  białoru 
Krotecki, wyjechał do Pragi C: 
Rzad czeski oddał do dyspozycji 
nizacj białoruskich — obszerne loka’ 
Piopaganda białoruska i ukraińska 
otrzymuje dyrektywy. z jednego i tego 
samego źródła. Posługuje się też tymi 
samymi drukarniami, przy wydawnu 
x druków 


Ki. 2» 


Przyszła Konferencja 
światowa. 


Nowy premier angielski poruszył zno 
wu myśl zwołania konierencji światowej 
aby uregulować na niej najpilniejsze spor 
ne'problemy, Do takich zaś należy: 1) pro 
blem odszkodowań niemieckich i łącząca 
się z nim kwestja okupacji zagłębia Ruhry 
2) problem przeprowadzenia rzeczywiste 
go rozbrojenia na lądzie, mającego poło- 
żyć koniec grożącym nowym wojnom; 3) 
wreszcie problem przyjęcia do Ligi raro 
dów Rosji ; Niemiec — oraz pozyskania 
udziału Ameryki w tejże Lidze, 

"Wszystkie trzy problemy są — jak 0- 
Kkazują dzieje ostatnich kilku lat — ogrom 
nie trudne, a konferencja światowa, któ- 
raby sję miała niemi zająć, musiałaby skoń 
czyć się fiaskiem, o ileby nie była przed- 
tem starannie przygotowana. Analogicz- 
na konferencja w Genui w kwietniu i ma 
ju 1922 r, jest odstraszającym przykładem 
co też znaczy poruszyć tak doniosłe kwe- 
stje na wielkim wiecu polityków i dyplo- 
matów, jeśli się nje przychodzi ze staran- 
nie opracowanym i vzgodnionym progra- 
mem. Należy też podnieść, że rząd angjel 
ski stara się postąpić tym razem przezor 
niej i zręczniej, aniżeli w roku 1922, kie- 
dy jedynym krokjem przygotowawczym 
był tylko styczniowy zjazd w Cannes, na 
którym nie doszło do szczerego porozu- 
mienia, Tym razem Mac Donałd pragnie 
osiągnąć przedtem porozumienie z Fran- 
cją, a dopiero wówczas wyprowadzić te 
trzy sprawy na burzliwy odmęt konieren 
cji wszechświatowej, 

Można sobie nawet już teraz zdać do 
pewnego stopnia sprawę, jak ma jego zda 
niem porozumienie to wyglądać, Co do 
pierwszego problemu podstawę jego ma 
stanowić orzeczenie komisji rzeczoznaw- 
ców, Zakończyła ona co dopiero swoje 
badania, a choć sprawozdania swego je- 
szcze nie zdołała ogłosić, wiadomo już pół 
płicjalnie co ono zawierać będzie, Stwier 
dzi ono w zasadzie zdolność płatniczą Nie 
miec, ale określi warunki, bez których ta 
zdolność nie może być wzięta w rachubę 
Będzie się przeto domagać dalszych osz- 
pzędności w budżecie Niemlec (zwłaszcza 
co do zbrojeń, a także dalszych reform 
podatkowych — obok przywrócenia zdoł 
mości produkcyjnej i eksportowej Niemiec 
zachwianej obecnie przez okupację Za- 
głębia, Mac Donald nfa, że sprawozdanie 
to stanie się punktem wyjścia do rokowań 
między Francją a Niemcami o jakieś kom 
promisowe załatwienie sprawy reparacji 
; że po zakończeniu tych rokowań będzie 
można całą sprawę przedłożyć konieren- 
cji światowej do zatwierdzenia, 

Również stara się przygotować załat- 
wienie problemu rozbrojenia, będącego od 
kilku lat najważniejszym dla Angłji wa- 
runkjem pacyfikacji światr a zwłaszcza 
dla Labour Party czemś szczególnie dro- 
giem i ważnem, Polityka angielska nie od 
dzisiaj (lord Cecil) wierzy w możność į 
skuteczność takiego generalnego rozbro 
fenia, w czem różni się zasadniczo od Fran 
cji, Francja nie wierzy w rozbrojenie Nie) 
miec, a tem samem nie chce zezwolić na 
żadne ograniczenie swojch zbrojeń albo 
zbrojeń swych sprzymierzeńców, Zabez 
pieczenia przed Niemcami szuka ona ra- 
czej w systemie przymierzy obronnych i 
radaby pozyskać dla niego także Anglję 
a powołuje się na zobowiązanie, zaciąśnię 
te na kongresie wersalskim w tej sprawie 
Nie znaczy to oczywiście, aby nie przykła 
dała wagi do rozbrojenia Niemiec. 

Najmniej jasno przedstawia się dotąd 
akcja w sprawie przyjęcia Niemiec i Rosji 
do Ligi narodów, Francja musi się temu 
sprzeciwić, jak długo ani kwestja repa- 
racji, ani kwestja długów Rosji nie jest u- 
regulowana, Obie kwestje wiszą dotąd w 
powietrzu, a zwłaszcza ta osłatnia, bo 


Represje 


czy bezkrytyczne i nieświadome przyjmowanie carskich 
wzorów. 


Szereg procesów prasowym, wyta- 
czanych ostatnio dziennikarzom pobu- 
dził Express Poranny do poruszeniki jed 
nego z naibamdziej aktualirych zagadnień 
prawno-prasow. a mianowicie art. 305 
kodeksu karnego 1903 r. Wytrawny pra 
wnik widocznie, pisze tam: 


Od pewnego czasu mnożą się pro- 
cesy, wytaczane przez prokuraturę re- 
dzlitorom polskich pism codziennych z 
305 artykułu k. k, który to artykuł prze 
widuje karę anesztu lub grzywiny dla 
„winnego ogłoszenia drukiem, przed po- 
siedzeniem sądu lub przed mmorzeniem 
sprawy, wiadomości, zebranych przez 
dochodzenie lub śledztwo - wstępne”. 
Jald już z samego brzemienia tego artyku 
łu wylośkła, należy on do tych przepi- 
sów prawodawstwa rosyjskiego, które 
obliczone były na pognębienie wszel- 

jej wolności słowa: wogóle, a prasy — 
w. szczególności. I rzeczywiście — są- 
dy polskie dotychczas nie powoływały 
się na ten artykłuł ; dopiero ostatnie mie- 
siące przyniosły pod tym względem 
zmiłunę, bardzo _charakterystyczna dla 


pamijączgo obecnie stosunku sądownći- k 


ctwa do prasy. 

Bo trzeba sobie uprzyłomnić w ja- 
kich wypadkach rosyjski dozór proku- 
raborski stosował artykuł 305; powoły-= 
wał się on nań misnowicie wtedy, gdy 
chodziło o wywarcie zemsty na piśmie 
za to, że ośmielito się ono swemi rewe- 
lacjami nie dopuścić do zatuszowania 
pewnych sprawek wysoko postawio- 
nyc lub wpływowych osobistłoście 


W breki ipnych formalnych zarzu- 
tów, wytaczano dziennikowi oskarżenie 


———_— 


TELEGRAMY. 


PARYŻ MOŻNA ZAMIENIĆ W DWA| WYSTAWA 


TYGODNIE W KUPĘ GRUZÓW, 
Londyn, 20 lutego. 
W izbie gmin, były podsekretarz 
stanu dla aeromantyki, w gabinetach 
Bonar Lawa i Baldwina, Samuel, wystą- 
pił z zapytaniem, czy rząd jest zdecydo- 
wany przeprowadzić program rządu Bo- 
nar Law'a w sprawie budowy sześciuset 
aeroplanów dla obrony powietrznej, Sal 
muel stwierdził, że według doświadczeń 
wojny, osiemset aeroplanów jest w stanie 
w ciągu 24 godzin wyrzucić sło siedem- 
dziesiąt ton materjału wybuchowego. 
Miasto, rozłożone na przestrzen; kilome- 
tra kwadratowego, może być zniszczone 
w przeciągu jednej nocy. Miasto takie 
jak Paryż może być zamienione całe w 
gruzy w przeciągu dwóch do trzech ty- 
godni. 


„EXPRESS WIECZORNY" 


Podsekretarz spraw lotnictwa zako- 
miunikował, że rząd podzieli program, 
zbrojeń, wprowadzony przez rząd po- 
przedni. 


JEDNOŻEŃSTWO CZY HAREM, 
Ateny, 20 lutego. 

Parlament turecki w Angorze obra- 
duje wśród wielkiego ożywienia nad u- 
sławą o małżeństwie, Zwolennicy jedno- 
żeństwa i wielożeństwa słaczają gwał- 
towne spory. Zdaje się, iż wielożeństwo 
zostanie dozwolone ze względów ekono+ 
micznych, Chłopi w Anatolii odczuliby 
jednożeństwo jako klęskę gospodarczą, 
ponieważ żon swoich używają za bez- 
płatne sity robotnicze, a nędza j drożyzna 
nie pozwala im na utrzymanie służby 
rolnej, 


DĄBAL W TURKIESTANIE. 
Moskwa, 20 lutego. 
W. Turkiestanje odbywa się obecnie 
zjazd chłopów. Na otwarciu zjazdu prze 
mawiał Dakal, 


rząd bolszewicki nie kwapj się dotąd zu- 
pełnie z żadnem oświadczeniem co do 
swej gotowości zapłaty. Owszem robi ra 
czej gest wyglądający na to, że długów za 
ciągniętych na wojnę ; podczas wojny ab 
solutnie uznać nie myśli (a wiadomo, że 
długi wojenne wynoszą dwie trzęcie ogól 


CTPA PIW RZE TOON ZW PEP ETE EA BEE RZEONADI 


= sca 


prasowe 


== zz 


Rewelacje admirała 
angielskiego. 
Jak W. Brytanja zaopatrywała 
Niemcy podczas wojny. 


W krajach Ententy i niektórych je 
tralnych wrażenie wywołała w ostał 
nich czasach książka admirała angielskie 
go Consetta p, t. „The Triumph of Un- 


o rozgłaszanie szczegółów śledztwa i 
skazywano bez pardonu. 
wczo odrzucamy myśl, ażeby 
podobne motywy kierować mogły pro- 
kuraturą polską, ale własmie dlatego 
owo uporczywe wywofanie drakońskie- 
go artykułu staje się dla nas bardziej | pod 
zz Ge Gdyby zez) Niemcy wciąż zaopatrywane przez 
napi le ściśle stosow: A = s 
do jego wymagań, to wogóle nie moglo- So "m. pta 
by drukować nic poza sprawozdaniami Admirat" Conai twierdzi i wykazuje 
sądowemi, bo każdą wiadomość kroni- | żę statki handlowe angielskie, przeznaczo. 
karską o jakimś wypadku czy dokoni- | ne do zaopatrywania Niemiec, cze 
nem przestępstwie można przecież U- |ły linje blokady na mocy formalne a 
ważać za wiadomość, „zabrana przez | zwolenia ui ania. SAB ŻM ta 
dochodzenie lub śledztwo wstępne”. A | dlawych z krajami neutralnymi, K 
coby wówczas byt wart dzienniki — to ak więc ża pośrednictwem Hotandji, 
nA PZW każdy cokol- |Danj; į Szwajcarii, handel brytyjski za0- * 
telike: IK, a. przerwy. Ni 
Karałność uiawiniania szczegółów RANO Sibera FA kg 


WAG WRO ŚW mo tiko, cję. 

w dwu wypas : 1) jeżeli pozwoli Co się t ; 14 

sobie na to urzędnik, który ma dostęp | która Seni 0 Er Skanii 
służbę Niemiec z wiedzą amglilców, 


Paki i 2) skoro szczegóły te: po- 
laje tismo ma podstawie zdobytych w W 1916 r, Anglja ot: 
landji o 46000 M > Rapa 


sposób nielegalny aktów. 
Ale są to wypadki niesłychanie rzad | czych mniej,podczas gdy Niemcy otrzymy 
łe. l wały ich więcej o 107,000 tonn. W tym 

Zwykle dzieje się tali, że dziermik | czasie Holandja jmportowała dwanaście 
na własną rękę zbiera wihidomości, za | razy więcej kakao niż przed wojną, a by 
pośrednictwem swych reporterów, któ- | ło ono dostarczane przez Anglję. Tego ro 
rzy czynią wywiady z osobami, obzaraj- | dzaju skandaliczny handel, na który zwra 
mionemi z okolicznościami sprawy.|cały uwagę pisma takie jak „Morning 
Zdałzyć się może istotnie, że  zebrame | Post”, „Daily Mail“, został przerwany do 
w ten sposób informacje pokrywają się | piero z chwilą wystąpienia zbrojnego Sta 
z dememi dochodzenia urzędowego, ale | nów Zj czonych, 
w żadnym razie wie mogą stanowić ta- 
jenmicy bo skoro były dostęrne dla re- | fabrykacji broni i amunicji (metale, ba- 
pórtera, to są dostępne dla każdego. wełna, kauczuk etc.), to te dostawały się 

Coś nie jest tak, jak być pówimo. | bezpośrednio ze statków angielskich do 
portów neutralnych, skąd je następnie wy 
syłano do Niemiec, albo były przygoto- 
wywane w krajach neutralnych dzięki we 
govi angielskiemu, 

Tak np. fabryki szwedzkie, które cały 
węgiel otrzymywały z Anglii, przez cały 
czas wojenny pracowały dla armji niemiec 


Gdy chodzi o surowce niezbędne dla 


OLIMPIJSKA W PA- 
* RYŻU. 
Warszawa, 20 lutego 


jej. 
Podczas tetżysk ol ch ©, Pa. Admirał Consett wykazuje, w jaki s 
pas artega oam W Pa sób przedostawały się z Anglji pas Szwe 


ryżu w r. bież, odbędą się w czasie od] * CZ 
15 maja do 27 lipca Konkursy międzyna | cie do Niemiec, między innemi smary nie 
rodowe, oraz wystawa prac archielctoni | Zbędne dla artylerji, awiacji, automobilów 
cznych, na tematy z zakresu sport, jak|* ERY: è "ZP 
stadjum, areny tereny | gry, instytuty |y mirat Consett twierdzi, że wszyst» 
wychowania fizycznego. baseny pły- | 59 to było znane rządowi angielskiemu, 
wałnię, place. tenisowe, wełodromy iid | ponieważ, admiralicja przedstawiała mu 
todromy itd. AEE. pie Tył ai A Cc8) 
yl x c w Kopen. ze nim admir: onse! 
W zw iązku z powyższym min. wyz. | zwracając uwagę na ich doniosłość i żą- 
rel. oświecenia publicznego (Dep. sztu| dając zastosowania odpowiednich środ- 
ki) pośredmicząc w elkcji uczestnictwa | ków, Rząd wszakże mało się liczył z tem 
architektów golskich w wystawie, | wszysłkiem, a nawet działał w sensie prze 
zwraca się o madsyłamie prac omi- | ciwnym, 
tetu igrzysk olimpijskich Tak np. wicekonsul Anglii w Kopen: 
do 1 kwietnia br. między 19 a 2.|hadze otrzymał rozkaz przerwania czyn. 
Niezbędnym warunkiem udziału w kon | noścj kontrolujących składy portów duń- 
kursie jest złożenie dekłaracii, że żad- | skich. Ww ten sposób więc tolerowano kon 
A A w byi. NRA AJ trabandę wojenną tj. zaopatrywanie Nie- 
sthika i tytulu wymienionej pracy. Mi- 
aństerstwo komunikuje, że nadesłane 
prace poddane będą komisji kwalifika- 
cvjrej igrzysk olimpiiskich, poczem 0- 
trzymaja aprobatę i zostaną wyslame 
na wystawę. 


JAWORZYNA. MORSKIE OKO I 
ZGNIECIONY KAPELUSZ. 
Robotnik", zamieszcza w sprłarwo= 
łu z onegdaiszego „qosiedzenia ko- 
spraw zagramicznych Sejmu nastę- 
pujący ustęp mowy posła dr. Perla: 


SUKCESY DYR. MŁYNARSKIEGO W 


SZKOCJI. Ę Kiedy przed RA była Ap Ja 

, wa ziermym sprawa zatargu Galicii z We- 

Londyn, 20 lutego. | grami o Morskie Oko. ktoś w obeoności 

Koncerty E. Młynarskiego w Szko-| Władysława Zamoyskiego wyraził się, 


cji maią ogramne powodzenie. Szkoc- | że 
kie sale koncertowe są stale wyprzeda | przejmować się n 
ne. Brytyjskie towarzystwo radio-tele- | Zamoyski przeszedł się po pokoju i na- 
fonicziie urzadziło 18 lutego pod dyrek- | ale usiadł na krześle, na którem leżał 
cią Emila Młynarskiego specjalny kon- | kapelusz owego pana. Ten knzyftnął z 
cert któremu przysłuchiwało sij 2 mil-| rozpaczą: Ależ p. hrabio, siedzisz na 
ioy osób. W czasie koncertu  przemó- | moim kapeluszu. — A pocóż pam dener- 
wił Młynarski po polsku do robotników | wujesz się z powodu takiego głupstwa? 
polskich i odegrał specjalnie dla nich | odpowiedział Wł. Zamoyski. Otóż takie 
mazura. „głurstwo* ik Jaworzyna jest wcale 
dla was dodkliwe, a szczególnie draźnią- 
ce w związku z calą poltyką czechów 
nej sumy dłużnej), Upłynie więc zapewne | w stosunku do nas'*, 

dużo wody, zanim problem trzeci, jakiby ZWE! 

miał być roztrząsany na konierencji świa POSEŁ POLSKI W > eask Gl t 
towej, dojrzeje do tego stopnia, aby mo- Prezydent Rzeczypóspolitej mianowa: 
pił TREE rank dr. Alfreda Wysockiego posłem nadzwy 
żna konferencję z pewnymi widokam; suk | czajnym i min. pełnomocnym przy rządzie 
cesu zwołać, królestwa Szwecji. 

==, 


fa srrawa to „głupsiiwo”, którem 
ie należy. Władystaw 


WIECZORNY” __.. 


e „EXPRESS 
Z teki karykatur Stanisława Dobrzyńskiego. 


miim 


na pannę 


Ciężkie dni kupiectwa łodzkiego. 


Szanowny Panie Redaktorze! 


W numerze 40 poczytnego Jego pisma 
ukazał się list panny Heleny F. która 
zwraca się do czytelników i czytelniczek 
„Expressu” z prośbą o udzielenie jej rady, 
w jaki sposób może zdobyć sobie męża, 

x jak twierdzi, jedynem przeznacze- 
Z braku gotówki, kupiec spożywa „boston“ na śniadanie. = kobiety, a być tabejąc i kocha 
JE 23% WRZ ORGA" RÓG (O GORÓRRA ną żoną, oraz dać mężowj dziecko... 

Jestem także kobietą, która jest świa» 
doma swego przeznaczenia i roli, jaką po 
winna odegrać w społeczeństwie, przeto 
pozwolę sobie także zabrać głos w tej tak 
ważnej dla panny Heleny i „całej armji pa 
njen na wydaniu”, sprawie... +- 

Z moich rad, sądzę jednak, 


panna Helena nie będzie zadowolona, 


Zgrzyty. 
Teorja i praktyka. 


Panl Rozalja miłuje lud, 

W cnem oburzeniu łzy roniąc codzień, 
Ze wyzyskuje wciąż jego trud 
Burżuj—filister, pasibrzuch—zbrodzień, 
Gdy o tem prawi zaś, płonie wszystka, 


Jako najszczersza socjalistka. 


Pani Rozalja powlada tak, 

« W powietrzu grożnie podnosząc pięście: 
Winien wszystkiemu oświaty brak. 
Nędzarz sam sobie stworzyłby szczęście, 
Gdyby świadomy praw i wyzysku 
Wciąż na klasowem stat stanowisku. 


Pani Rozalja służącą ma, 

Co „aż“ pięć złotych na miesiąc bierze; 
Raz sługa do niej podchodzi ta 

I o podwyżkę błaga ją szczerze, 
Mówiąc, że Andzia, siuga z przeciwka, 
Całe sześć złotych ma, prócz napiwka. 


Pani Rozalja tuż wpada w gniew, 

A jej szlachetna twarz złością pała: 

— Krew moją wyssać chcecie, psiakrew! 
Wiem, że to Andzia cię zbuntowała, 


Która, miast garnków załatwiać mycie, 
Wciąż jakieś świstki czytuje skrycie. 


Sługa do kuchni pomknęła znów, 

Qdzie nóż szyderczo nad mięsem zgrzytat, 
A gani, potok wylawszy słów, 

Czytała dalej Marksa „Kapitał“, 

Bo miata odczyt wygłosić nowy: 


„ Uświadomienie służby 


Schron 


Opinję publiczną w Niemczech 
zajmuje teraz oryginalna  kwestja 
„hoteli na godziny“. Kwestje tę 
wysunął na porządęk dzienny Stefan 
Grossmann w swym tygodniku „Ta- 
e Buch“ o zabarwieniu lewicowym. 
licielami godzinnemi nazywa się w 
zech drobne ukryte i brudne 
i odpowiadające naszym „po- 
meblowanym*. Są to schro- 
1 podejrzanych par miłos- 
nych, natomiast młodzież przyzwoitą 
przejmuje one wstrętem. © Para od- 
wiedzająca taki hotel naraża się na 
popadnięcie w ręce policji obyczajo: 
wej, a pozatem jest się tam niemi- 
łosiernie wyzyskiwanym, gdyż trze- 


ba płacić właścicielowi taką cenę, 
jakiej, zażąda. 
Cóż jednak, gdy i ludzie przy- 


zwoici muszą się w Niemczech ucie- 
kać do takich hoteli. Od. czasu wy- 
bucht wojny, conajmniej 90. «proc. 
ludności w młodym wieku nie ma 
możności ożenienia się, z powodu 
braku mieszkań i drożyzny, a popęd 
erotyczny zmusza zakochane pary do 
korzystania z owych „hoteli godzin- 
nych*. W szczególności ostatnio 
liczba tych hoteli znacznie się po- 
większyia, wbrew zakazowi policyj- 
nemu. I oto znalazł się dziennikarz 
który miał odwagę zrobienia z tego 


domowej“. s 
Sat. 


iska miłości w Niemczec 


on—społeczeństwo burżuazyjne bę- 
dzie miało czelność upośledzenia 
młodych par, zmuszonych do posłu- 
giwania się owemi hotelami godzin- 
nemi? Jak długo filistrzy zmuszać 
będą młodych ludzi do szukania 
dróg pobocznych dla swej miłości? 
Jak długo -przyglądać się będziemy 
boleści młodych parek, tęskniących 
za miłością co niedziela a zinuszo* 
nych do siedzenia z kwaśnym gry- 
masem na twarzy, ponieważ nie ma- 
ją miejsca? 

Publicysta żąda od państwa ml 
mniej ni więcej jak urządzenia == 
„domów szczęścia*, jasnych, j 
stych i estetycznych lokali, 
miałyby wygląd świąteczny, 


a 
których młodzież mogłaby otware 


oddawać się miłości. „Od tchó 
wych i kłamliwych „naszych polity- 


co mnie atoli nie może wstrzymać od po- 
ruszenia tej kwestji, 

Znam dokładnie ten gatunek kobiet, 
do których należy panna Helena F. Je- 
stem lekarzem chorób kobiecych, dużo 
kobiet przewinęło mi się w mojej prakty- 
ce, więc zdążyłam poznać psychologię ko 
biety nawskroś, 

Na zasadzie mych długoletnich obser- 
wacji mogę stwierdzić, że kobiety dzielą 
się zasadniczo na dwa gatunki, a miano- 
wicie: 

kobietg-samicę ; kobietę-człowieka,., 


Kobieta-samica, to gatunek, obejmują- 
cy bodaj, że największą liczbę kobiet... 
Jest nią także p. Helena: F... 

Całą kwintesencję, cały trok życia 
swego widzi w tem jedynie, gdy, jako żo- 
na i matka znajdzie się u boku mężczyz- 
ny. 
Nadmierna wybujałość zmysłów i nie 
możność opanowania namiętności (skutki 
„maskarad'” į częstego przebywania w to 
warzystwie mężczyzn), — oto pierwsze 
wrażenia, jakie odniosłam po przeczyta« 
niu listu p. Heleny. 


Str. 3_ 


Kobieta — doktór ciska gromy oburzenia 


Fielenę F. 


W oparach buljonów i krupników można stracić 


' człowieczeństwo. 
Radzi p: Helenie, by odłożyła narazie swój zamiar zamąż: 
pójścia. * 


Spotyka się to niemal u wszystkich ko 
biet, które spaczyły swój pogląd na ży- 
cie, wskutek przejęcia się scholastyczną 
formułą, że kobieta jest stworzona jedy- 
tile poto, aby 


dać mężowi dziecko, być wierną żoną, 
oraz, perować skarpetki, 


Widzimy, co się z takiemi kobietami 
staje! W oparach 


rosołów, buljonów i krupników zatraca 
się ich człowieczeństwo, 


ich zdolność twórczego myślenia, Stają 
się bezkrytycznemi zwierzętami pociągo 
wemi, któremi pan ; władca, jigo wyso- 
kość—mąż, dyryguje, jak mu się żywnie 
podoba... 

Dać mężowi dziecko! Nic bardziej iro 
nicznego į sarkastycznegol O, naiwne ko 
biety! Czyż sądzicie, że dając mężowi 
dziecko, dajecie mu szczęście?.,, Czyż pan 
mąż, pochłonięty interesami, pamięta, lub 
dba o swoje dziecko? Nigdy! To dziecko 
jest tylko waszel 

Panno Heleno! Posłuchaj pani rady 
kobiety, która ma za sobą szmat życia i 
doświadczenia: Nie szukaj pani teraz mę 
ża, czas jeszcze na to! Najpierw 


postaraj się pani zostać — człowiekiem! 


Nie staraj się być tylko zabawką i wygod 
nym sprzętem w rękach mężczyzny. Nie 
impontj mu tem, że jesteś jedną z tego ga 
tunku słabych samic, ale takim, jak į on 
człowiekiem, 
Należy więc 
wznowić przerwane studja, 

a włedy dopiero rozpocząć nową drogę 
życia u boku mężczyzny, który będzie u: 
ważał panią za coś więcej, 

niż za towarzyszkę łoża małżeńskiego, 

Dr X 


J i 42 stopnie gorąca 
wykazuje atmosfera handlu włókienniczego 


to też wskutek gorąca ceny wykazują tendencję 
zwyżkową. 


W handlu włókienniczym panuje 
w dalszym ciągu gorączkowe oży- 
wienię, które według djagnozy kup- 
ców prowincjonalnych potrwa, wo- 
bec długiego sezonu przedwielkanoc- 
nego jeszcze trzy tygodnie... 

kupcy prowincjonalni prawie że 
mie wyjeżdżają z Łodzi, a szczegól- 
mie licznie reprezentowana jest Gali- 
Ja, która w Łodzi robi głównie w 
bawełnie*, zaopatrując się natomiast 
wary wełniane w Bielsku... 


Wskutek tego gwałtownego popy- 


ostatnich poczyna zwolna zyskiwać 
prawa obywatelstwa, szczególnie przy 
towarach lepszych, których brak za- 
czyna się odczuwać, 


Oczywista, że ten formalny „rabu: 
nek“, składów włókienniczych nie, 
pozostanie bez wpływu na konjunk- 
tury w przemyśle włókienniczym, 
któremu wszakże obecny zatarg gró- 
zi przerodzeniem się w strejk. 


Dzień dzisiejszy zadecyduje o tej 
sprawie — dziś bowiem będą pow- 


ków pizeciętnych — konkluduje sù-|lu wprowadzana przez kupców w|zięte ostatecznie decyzje przez obie 


tor — nie można się takiej reformy |życie nieznaczna podwyżka do cen|strony. 


spodziewać, ale należy przynajmniej 
żądać, ażeby się oni wyrzekli kon- 
wencjonalnego fałszu i pozwolili na 
urządzenie takich domów  świątecz- 
nych kosztem prywatnym". 


Kwestja ta wywołała rozległą po- 


lemikę w prasie i w spółeczerńswie 
Przysiegli moraliści obrzucili zulora 
wymysłami, ale część młodzieży 


- kwestji społecznej o wielkiej donio- |przyklasnęła sensacyjnemu i pikant- 


słości. 


Jak długo jeszcze — pyta|nemu projektowi autora. 


wap. 
: ACZ 

SEMTAEIRREA ARKA | D r. med. D, Alterman 

aE. EROLUN w MERCIE akuszer-ginekolog 

S nrden za dl Zawadzka 21 

ję zlekstem Juijana Tuwima poleca przyjmuje od 5—7-ej. 64 


| „ Księgarnia Alfreda Straucha 
© u. Prez,Narutowicza (Dzielna) 4 
Cena egzemplarza 1,100,000 marek. 
jeż Ostatnie egzenipiarze! 


CZYTAJCIE 


|„Revublikeę' 


| CASINO | Dziś! 


Zakończenie obrazu 


| Die dodeedwni Para 


|| Dramat życiowy w 10 aktach podłng głoś- 
P| nej powieści Louis. Feulilada „LES DEUX 
i GAMINES DE PARIS“. 


Waon SIADRA RILOWANOFE 


głów. 
cinanki łódzkie, 


Ci, Którzy czekają... 


Jest ich cały sztab. 

Jadą w tramwaju i czekają. Siedzą w 
kinematografie j czekają. Palą papierosy 
w cukierniach i czekają. ' Rozmawiają i 
czekają, Jedzą j czekają. Chodzą po u- 
licach i czekają, 

A może będzie tak, a może nie, a mo- 
te wyjechać da Ameryki, może rzucić po- 
sadę ; wziąć się do handlu, może napisać 
list do bogatego wujka, może się ożenić 
lub wyjść za mąż, może poczekać do jutra 
—tak, to najlepsze, zaczekać do jutra! 

A nazajutrz znów to samo, 

Siedzą w paczekalni u doktora i cze- 
kają, Stoją w ogonku na poczcie i czeka= 
ja. Spacerują po dworcu kolejowym i cze 
kają, Krzyczą, psykają, biegną, wskaku- 
ją do dorożek, wyskakują, witają się, że- 
gnają, odchodzą, przychodzą, wychodzą, 
wchodzą — ale nadsłuchują.. wypatrują... 
tzekają. 
I tak codzień, 

Jest jch cały sztab, 7 

Ja, ty, on, my, wy, oni. 

A czas ucieka. Czas nie czeka. Pędzi 
z zawrotną szybkością na złamanie kar- 
ku. Pokazuje nam nieprzyzwoicie język” 
i śmieje się pocichu w kułak, 

1 domy zda się przykucnęły na ulicach, 
wybałuszyły prostokątne oczy i czekają— 
(będzie ochrona lokatorów, czy też nie?) 

Nawet latarnie stanęły na baczność i 
czekają — (starczy węgla w gazowni miej 
skiej, czy też nie?..,) 

Niema dnia, by każdy z nas na coś nie 
czekał. 

D z;ś muszę dostać list, Dziś muszę się 
e nią zoba zyć. Dziś muszę wykupić wek 
sel, Dziś muszę się ogolić, Dziś muszę 
pójsć do teatru. Dziś muszę się porząd- 
nie wyspać, 

1 czekamy — na listonosza, na okazję 
spótkania, na gotówkę, na fryzjera, na bi 
let do teatru, na spoczynek po pracy. 

Świt czeka na koniec nocy, zmierzch 
tuła się gdzieś za miastem, aż znikną o- 
słatnie promienie dnia. Rok tysiąc dzie- 
wiięćset dwudziesty piąty czeka na dwuna 
stą godz'nę trzydziestego pierwszego gru 
dnia tysiąc dziewięćset dwudziestego 
czwartego roku. Wiosna czeka na dwu- 
dziesty pierwszy marca. 

a [I tak w kółko, ciągle, nieustannie, 
czekamy, czekamy i czekamy... 

I dziwmy się: Matylda F. nie mogła 
się doczekać i otruła się trzema pastylka- 
mi sublimatu, Henryk S. stracił cierpli- 
wość i rzucił się pod koła pociągu, Geno- 
wefie K, zbrzydło życie i palnęła sobie w 
teb 

Ale to nic. Odkładamy gazetę i — cze 
tamy dalej. 

Nieświadomie, bez celu, głupio i bez- 
sensownie, 

Mam ochotę wyjść w niedzielę o dwu 
nastej w południe na ulicę Piotrkowską i 
krzyknąć z całych sił: ` : 

— Panowie j panie! Nie czekać! Tyl- 
ko dziś i jutro ogólna wyprzedaż ubiorów 
męskich, damskich ; dziecinnych po ce- 
nach zniżonych w ijrmie J. Portek, Za- 
wadzka 23! 


w Oto próbka ogłoszeń łódzkich na wzór 
amerykański, p 
Bolski, 


. 


> 


Hiz memorjałem, 
j | wiono 
$| wprowadzenia nowej 


„EXPRESS WIECZORNY® 


Gdy cień zasnuje srebrne ekrany, > 


(państwo i gmina stracą olbrzymie sumy, a szerokie masy 


stracą najpopularniejszą rozrywkę. 


Wobec istniejącej mobliwoścj u- 
uieruchomienia kin, spowodowanego 


kj |wysokim podatkiem komunalnym o- 


raz projektowanemi zmianami usta- 
wy o ochronie. lokatorów — wszczął 


g jzwiązek teatrów świetlnych eiiergicz- 
3 |ną akcję w tym kierunku, 


Z jednej strony akcja ta.dotyczy 


fl sprawy podatku komunalnego, który 


zdaniem związku, rujnuje zupełnie 
kina, a z drugiej strony postanowio- 
no się zwrócić do klubów poselskich 
w. którym przedsta- 
następstwa, wynikające z 
ustawy o 0- 
chronie lokatorów, usirwającej lokale 
teatrów świetlnych z pod dotych- 
czasowej ochrony prawñej. 


W sprawie tej przedstawiciel dy- 
rekcji jednego z kino-teatrów udzie- 
lit nam następujących wyjaśnień. 

Projekt nowej ustawy jest krzy- 


niewątpliwie unieruchomienie kin. 

Należy wziąć 
kino stało - się ulubioną rozrywką 
szerokich mas i jedną z pierwszych 
potrzeb szerszego życia, a z drugiej 
strony sprawa ta związaną jest z ko- 
losalnemi kórzyścidmi dla skarbu, 0- 
raz z dochodami kommnalnemi, - Ta 
gałęż przemyśiu przynosi bowiem 
skarbowi dochody olbrzymie, o czem 
wymownie świadczą poniższe dane 
za rok 1923, 

Z filmów, przywiezionych z zá- 
granicy wraz z kopjami. wagi kilku- 
set tysięcy kilogramów skarb uzyskał 
około 51 miljardów 300: miljonów 
marek, a sama cenzura tych filmów 
przyniosła skarbowi 7 miljardów 700 
miljonów; patenty od kin i biur po- 
średnictwa dały 87  miljardów 300 
miljonów. Dodając do tych sum 
cła od chemikalji, oraz inne uboczne 
dochody — należy stwierdzić, że 


dały państwu w roku zeszłym okoto 


łu pod uwagę, że|800 miljardów marek. 


Równocześnie miasta osiągnęły 2 
kilkuset kin do 8 biljcnów ma- 
rek. Również i skarb. państwa ty- 
tułem podatku rnajątkowego i abro- 
towego pobiera sumy bardzo po- 
ważne, tembardziej, że. okołospoło- 
wy kin należy do przedsiębiorstw 
lej i Il-ej kategorji. 

Z tych więc powodów uniepicho= 
mienie kin odbiłoby się w pierwszym 
rzędzie na gospodarce komunalnej, 
gdyż miasta z tego źródłą otrzymują 
sumy zbliżające się do jednej, trze- 
ciej, a nawet połowy całkowitego 
komunalnego dochodu. R, 

Nie przesądzając wyników rozpo- 
czętej przez mas akcji — stwierdzić 
należy, że W pewnej mierze musimy 
mieć na uwadze interesy zatrudnio- 
nych w przemyśle  Kinematogfraficz: 
nym pracowników. 


czącym błędem, gdyż spowoduje|przemysł i handel  Kinematograficzny 4 R. 
EERE TEET 
Migawki sądowe. A filozof bez pieniędzy — filozofo- 


Złamane 


„Serca pękają, jak szklanki..." — na- 
pisał pewien futurystyczny poeta w napa 
dzie wielkiego humoru. 

Futuryścj mają czasem rację, co nie 
przeszkadza temu, by stwierdzić odwrot- 
nie, że bardzo często nawet nie mają racj; 


ale powyższe porównanie uważam za bar 


dzo „trafne — „serca pękają, jak szklan- 
tk, = — 

Tak, Od gorąca miłości pękają serca 

—od zbytnio gorącej wody pękają szklan 


Proste, ale dziwne, Ładne, ale smu- 
tne, Niemożliwe, ale prawdziwe. 

„Serca pękają, jak szklanki” — — — 

Bo serce, jak szklanka, może być bar 


"dzo kruche i cienkie, niewytrzymałe i sła 


be, elastyczne į popękane... 

Bo z serca, jak ze szklanki, pije się 
błogi nektar, wysysa się krew, jak wino, 
do ostatniej kropli, a potem... ciska się o 
ziemię, aż skrwawione, zdruzgotane, roz 
bryzguje się, jak. szkło... 

Bo w sercu, jak w szklance, albo mie- 
ści się prawda, musująca, jak szampan, 
albo lęgnie się kłamstwo i złość gorzka, 
jak piołun... 

„Serca pękają, jak szklanki” — — — 
Marysia Z. skromna, dwudziestoletnia 
panienka z lepszego domu była w nader 
kłopotliwej sytucji — kochało się w niej 
aż dwóch naraz... 4 

Pierwszy — urzędnik państwowy, przy 
stojny, brunet, o inteligentnym czole i 
patycznem nazwisku, drugi — taki sobie 
szary człowieczek, bez 'stanowiska, bez 
przyszłości, bez pieniędzy, bez tytułu i 
bez racji bytu na tym padole łez i krwi, 

* Ale był za to głębszy — jak wogóle 
wszyscy biedacy próżnujący, którym czas 
pozwala na długie rozmowy ze sobą i dys 
puty filozoficzne z kimś innym, 

I zapałało młode, czyste serduszko 
Marysi głęboką, jak Morskie Oko, miło- 
ścią do filozofa bez pieniędzy. 

Ale cóż z tego?... 


Cała Łódź 


różnokolorowe w 
wielkim wyborze 


JEDWABIE 


POZZO | Da 


u D. Lengi; Piotrkowska 6. 


Co 2 tygodnie nadchodzą najnowsze modele francuskie i wiedeńskie 


po cenach dostępnych. 


serduszko. 


Rodzice stanęli na przeszkodzie, 

— Wyjdziesz za mąż za urzędnika! — 
zawyrokował ojczulek. 

— A jakże.. — dodała mateczka. 

— Cóż ci po filozofie bez pieniędzy? 
-namawiał ojezulek, 

— Lepsze pieniądze bez filozofji.. — 
potakiwała mateczka. 

A Marysia co noc tuliła złotą główkę 
w śnieżnobiałą poduszkę i zalewała się 
łzami i powoli, niewidzialnie rysowało się 
jej biedne serduszko, tworzyły się maleń 
kie szczeliny, jak na szklance. 

Napisała list. Błagała, by ją stąd pot 
wał, uniósł daleko — hen! — do Amery- 
ki, gdzie mogliby bez przeszkody wziąć 
ślub i rozpocząć nowe, pełne szczęścia, 
życie.., 


wał... 
— Uciec?.. Dokad? 
grosza przy duszy?., 
Zrezygnował. Puścił kantem „powie 
działby inny filozof — Emanuel! Kant 
A. szczeliny stawały się coraz więk 
Pękało ludzkie serce — jak szklank 
Marysia L, nie dała jednak zaswygra- 


Po có7,, Bez 


ne. 
Poszła do znienawidzonego adnratora 
—urzędnika państwowego — i rzuciła mu 
wobec wszystkich straszliwą otelye: 

— Pan jest chamem. Zzbrałomi pan 
narzeczonego! — i trzepnęła go w'nysle. 

Zdruzgotane serduszko panny Marysi 
L. za obrazę pana W, R. zostało skazane 
na karę grzywny w sumie 200 zł. pol- 
skich, + p 

Marysia wytrzymała I ten cios ostatni 
—i nie pękło jej serduszka — ko czyż za- 
wsze z gorąca pękają szklanki?,., 

Jüris. 


Echa tragedji małżeńskiej. 


Rozwiązła żona pcha męża 


do pijaństwa. Nieodrodne 


córeczki pomagają mamie. — Ohydna zbrodnia. 


Przed kilkunastu dniami wstrząśnięci 
zostali mieszkańcy domu przy ulicy Prze 
jazd Nr. 45 krwaw2m morderstwem, po- 
pełnionem na osobie Fonok RZ 
skiego przez żonę jego; ra | ierą 
api 1A mu kilkanaście ran, od których 
zmarł, . > 

Fakt ten, oraz okoliczności, w jakich 
zbrodnia ta popełnioną — wywo 
łał komentarze i pogłoski wśród sasia- 
dów, opinje chwytane na „gorąco! pod 
wpływem chwilowego nastroju ; podniece 
ho dokładnem- zbadaniu tej sprawy 
udało nam się stwierdzić, że opinia doraż 
na nie odźwierciadljła istotnego przebie- 
gu zbrodni, oraz jej podkładu, To też idąc 
szlakiem hipotez lekarskich udało nam 
się ustalić fakta, mające ścisły związek 


ze zbrodnią, 
Jelene 


przekonała się, że najlepiej 


kupuje palta damskie 


poda steidh 


Jak się więc okazuje Madrzeięwska 
od kilkunastu lat żyła w nieczgodzia*z me 
żem, gdyż ten nie chciał tolerować jej roz 
wiązłego trybu życia, 

To też gdy wojna zagnała go do Ro. 
sji — niewierma żona pocieszyła się szyb 
ko, a po krótkim czasie powiła dziew- 
czynkę, i 

Ten przykład podzjałał na córłei, któ- 
re szybko przyzwyczaiły się do nowego 
trybu życia i wkroczyły na drogę życio- 
wego kłamstwa i brudu, 

Gdy Modrzejewski powrócł z Rosii 
i zaczął pracowaćnijesnaskż między nim 
a żoną, która znaidowała zgodne sojusz- 
niczki w nieodrodnych swych córach —. 
przeszły już w stan chroniczny, 

Modrzejewsk; w dalszym“ ciągu “nis 
chciał tolerować ich trybu życja i szuízał 
ukojenia na dnie kieliszka, = --; 

Stał się on niewygodny ż he iöórkom 
i postanowiły go zamordować; wyczeku- 
jąc tylko odpowiedniega:momentu. 

Pamiętnej niedzieli. upozorowały ons 
sprawę w ten sposób, jakoby Modrzejew 
ska stanęła w obron;e swego życia i pod- 
czas gdy jedna córka trzymała ga za gło. 
wę a druga za nogi — matka siekierą z: 
dała mu cios śmiertelny, M 

Idąc szlakiem hipotez lekarskich, mc. 
żna powiedzieć, że Modrzejewsk; "zamor 
dowany został w łóżku, w "tórem wtedy 

$, cow znacznym storniu rzuca pont» 
re światło na całą krwawą kie 


STES WET 
Łódź 
21 lutego 1924 


(Telefonem od sprawozd. giełdowego „Expressu'). 


- ~ GOTÓWKA, Kopenhaga 1,440000 . 
Dolary 9,350.000—9,300.000, Londyn 39,550000 -> a : 
` Funty angielskie 40.000.000. New York 9, 150000 29245000 A 
Franki iranc. 387.500—386,000, i = Paryż 380000 X. 
b CZEKL 4; < Praga 263000 $> 
Belgjia 326,800—321.800, <~ © ç Szwajcaria 1,590000 
Holandja 3,485.000—3,465.000, „. Sztokholm 2,393000 
„Londyn 40,350,000—39,950.000 — Wiedeń 129,00 


(seri +7 UTW rze 
(Paryż 391.000—386,000, 
Nowy Jork 9.350,000—9, 300.000, 7 
Praga 271.000—266.500, 
(eraan 1,618,000—1.609,000, 
(Wiedeń 132,10—131,00. T 
‘Zloty trank 1,802,000, + _. © złe tg 

"Miljonówka 800.000—750.000, +. |TRZECIE NOTOWANIA WARSZAW- 
| Bony złote 1,350.000—1,400.000, - Ly SKIE ř a 
„Pożyczka dolarowa 5,800.000— ` |Bez zmih. 0h, 


"| 5,875,000—5,825,000;| PIERWSZA PRZEDGIEŁDA GDAŃ- 
“Tendencja bez zmiany , REL. SKA. 

$ CRA GDAŃSK, 21 lutego. — (Telef. od 

PIERWSZA EEEREN WAR- [sprawozdawcy giełdowego MŁ 


Marka polski: 0,62 
Belgia aim Warszawa 0,62 , * - 


„Holandia 3,420000 ` "| Ddary582 A 


40.100.000.|] Włochy 395000 © 
DRUGIE NOTOWANIA WARSZAW. 
SKIE. 


Dolary 9,340000 (w obr. międzh.) 
Dolary 9,500000 (w obr. pryw.) _ 


a 


Warszawska giełda akcjowa. 


BANKOWE. "Semti 


„661. 


Pocisk 5400—5250—5300 
Rohn (6) 700—750 
Rudzki 8—7800—8 z | 
Starachowice POL DATE si 
Suchedniów 7: 

Ursus 8200-—5100--(3) 5 
Zieleniewski 47 


Aż 


f Bank Przem. we Lwowie 2—1950—2 | Zi. Pel. Fabr. M. (6) 1400 
, “Bank Tow. Spółdz ji SSC * | IV WŁÓKIENNICZE, HANDLOWE 
WE DE an a00 923200 i RÓŻNE, . ` 
k Zachodni 9—8—8250 Konopie 1,825—1,700. 
"Banik Zjed. Ziem. Poll. 2,5 Zawiercie 230—270—260. ` 
HBankiżw. Sp. Zarobk. 22—20—21,5 Żyrardów 1 1,350—1,425—1,400, 
„Banie Zw. Ziemian 600 ` yita Belpol 250, 


Borkowski 3;/150—4—3.975. 
1. CHEMICZNE, ELEKTRYCZNE, 


Jabłkowscy 700—675. 
CUKROWE, CEMENTOWE. Skóry i: Garbniki 260280. 


"i S kat Rol 7,300—6,800 A 900 
Cerata 615. ch Tow. 900 905.» 
C roak potasowe 28—30 Transp. 4 Żegl. 550 
-Kiek 16—18—15500 E a 1676005 
eszezyński 4 > Diwimia 725 4 
* pk 1480 1400—1435 Ë Kluczew 5700—6100—5900 
{Sirem z” Puka 700-150 —725 1 
# 2705 Pustetnikii6700—5 _j © 
> tów” 2750 Spirytus 8250 = SZA. 
„. lElelatryczność 7800—7450 A „| u PTendencja bez zania za 
- Pol. Tow. ra a y% pzm 
a EPIA Dziury w suficie. 


Siła 1 światło 2800—50 2675 ~ m Oto najnowszy sposób pozbycia 
1 Chodorów 21,5—19,5—20 się lokatorów. 


„Czersk 
Często cice 10—8400—9 Marjanna Mroziak (Sadowa Nr. 12) 
m „,) | zameldowała policji, iż córka gospodarza 
Michatów 3050—2900—2950 “s domu, w którym mieszka Marjanna Ra- 
farsz. Tow, Fabr. Cukru 165— jewska, podziurawiła umyślnie sufit w jej 
T 17250—17 s y j mieszkaniu, ażeby w ten sposób zmusić ją 
<Filtlei 2150—2400—2300 © 4 


do wyprowadzenia się, 
Łazy 415—510—500 Po stwierdzeniu faktu przez policję 


sprawę przeciwko R, skierowano do są- 
i 3 


N. DRZEWNENAFTOWE I META- 
M LURGICZN R WĄS TE Z EZ TĄ 
ROACH APE. 
zem, Leśny 
e e a | pyt LOKAL 
‘Polska Nafta 2. Choroby skórne, 


na małe przedsię- 
biorstwo przemysło- 
we (może być wid- 
na sutęryna) w bocz 


*Nobel 5.400 3.050.—5.050_—5.200, 
Cegielski 2,750—2.700, 
Fitzner 29,5—29, 


włosów, wenerycz: 
nei moczopłciowe 
Leczenie światłem 


y (lampa kwarcowa) poż kn 
Lilpop 2,800—2.850. i promieniami nej ulicy, bliżej 
Modezejów 4644565. ponten | -| o 
Norblin 4—3.700. Teletcr Ne d do „Republiki“ dta 
Tae Tao eo » przymują ea 238%. | .S:B* 

|strowieckie 37—35,5—. 


Die pań od 5. 202 
ddzielna poczekalnia 


EEE 


. Parowozy 1900—1800—1875 


GAZECA GIEŁDOWA 


Warszawska giełda walutowa.| 


„EXPRESS WIECZNEMY" 
Łódź 
21 lutego 1924 


„ Kurs waloryzacyjny franka złotego. 


Czwartek21 lutego 1.800.000 mk. 
Piątek 22 lutego 1.800.000 mk. 


Dla opłat kolejowych i telegraficznych: 
do 29 lutego 1,800,000 mk. 


Dia wyrobów tytuniowych: a Lid mk. 


Giełdv zagraniczne. 


"_ GIEŁDA NOWOJORSKA. , La Paryż — 11,12 i pół, 
Szwajcarja — 46.42 i PÓŁ © 
Wiedeń — 0.0087 å irzy-ósme. 


Londyn — .87, Kopenhaga — 42. > 
Londyn 60 dni — 4.26.87, Sztokholm — 70.05, * 
Paryż — 4.14, Chrystjanja — 35,35: 
Amsterdam — 37.21. . Nowy Jork — 268 ; pół. 
Kopenhaga — 15.73, * Bruksela — 9.27 i pół. 
Praga — 2.99. Madryt — 34.10, 

Berlin — 22'/,—22 i pół za cą Włochy — 11.35. 


Praga — 173—778. 
Helsingfors — 665—675. 


ka 


GIEŁDA LONDYŃSKA. ~ agi 


LONDYN, 20 lutego, — oa j 

Nowy Jork — 429.81, . GIEŁDA KOPENHASKA. 

GP z REY. 5% "KOPENHAGA, 20 lutego, — 
= .62, |< Londyn — 27.20, 

Włochy — 100.25. ka Nowy Jork — 634 i pół. 

Szwajcarja — 24.84 ï pół. Paryż — 26.85, 

Hiszpanja — 33.80 i pół, Antwerpia — 22,35. 

Portugalja — 1,87. . $ Zurych — 109.75, 

Holandja — 11. 52, A ` Amsterdam — 236.35, 


Danja — 27,22 i pól. Sztokholm — 165.50, 
Chrystjanja — 84.00, 
Helsingfors — 15,90. 
Praga — 18.29, « 


Me — 195 bilj, _ Rzym — 27.35, A 


Australja — 305.500, ` 
Praga — 148.25. 


“= GIEŁDA PARYSKA. 
PARYŻ, 20 lutego, — 


NOTOWANIA BAWEŁNY. 


NOWY YORK, 20 lutego. 
Dowóz do portów Alldntykku i Gof 


Londyn — 103,70. 16,000 
Nowy Jork — 24.08. Wewnątrz kraju 4,000 
Belgja — 8480. Wywóz na kontynent 9,000 
Hiszpanja — 306. Loco 29,90 , 
Włochy — 104,40. Luty 29,40 
Szwajcarja — 417. Marzec 29,65 
Holandja — 899, Maj 29,99—30,03 
Norwegja — 318.50. Lipiec 29,10—29,17 
Szwecja — 640. y Sierpień 21,60 
Praga — 70.10. í. Wrzesień 26,80 
Rumunja — 13,70, Październik 26,10—26,15 
Grudzień 25,66 
GIEŁDA PRASKA, Styczeń 25,35 | 


PRAGA, 20 lutego. — 


A 1349. NOWY OREA 20 tilezo. 


Berlin — 7.60, 

rzad bjj — = 58, 
'openhaga — 542, 

sika PR 

zał 150. 

Nowy Jork — 35.05. 


Wiedeń — 4.99, 
Marka niemiecka — 7.82 i sę” e 


"FE" GIEŁDA AMSTERDAM, 
AMSTERDAM, 20 lutego, — 
Londyn — 11.53 i trzy-czwarte, 


aeh. 


BREMA, 20 lutego. — 33,34 ceni. a. 


Berlin — 0,59 i pół, merykańskiie. 
ETEND TYTUS 
Przejechania. Filozotja Filozofa, 
41 letnia robotnica Paulina Cerbin Policja aresztowała Mojżesza Filozo 


przejechana została przez wóz, odłniósł fa (Kościuszki Nr. 31), ukrywającego sia 
szy obrażenia całego ciała. od wojskowości, 
— 65 letnia Ryfka Rozenblum na ul. Filozofa odesłano do dyspozycji P, K 
Wolborskiej została przejechana przez F w 
wóz. otrzymawszy rany prawej nogi. 
W obydwóch wypadkach lekarz po- 
gotowia udzielił poszkodowanym po- 
mocy. 


Poród w bramie. 

19 „letnia służąca Aniela Huśtak w i i 
bramé rzy ukcy: Podkówskiej 17.90 Rozbiegane konie. 
rodziła ©. Szeregowcowi 28 p. S. K.,*Wasylow 

Potożnicę wraz z noworodkiem od- | Doroszenko, rozbiegały się na ulicy Ze 
wiózł lekarz pogotowia w stanie osła- | chodniej konie, zaprzężone do sanek, 
biorym do przytlłikiu położniczego przy D, uległ potłuczeniu, Odwieziono gł 
ulicy Dzielnej. w stanie ciężkim do szpitala. 


ai 
Futro i sanki. 
Pułkownikowi Kazimierzowi Bortno+ 


skjemu ze sanek skradziono futro, warta” 
ści 300,000.000 marek. 


CINISELLI 
Dziś, 


[il rz z 


dn, 21 b. m, 


5.000 franków szwaicarskich. 


Wielki międzynarodowy Turniej 


WALK FRANCUSKICH 


Czwartek wości o Mistrzostwo Rzeczypospolitej Polskiej na rok 1924 i nagrodę 


a aei Bronerkieno, Arsava ŚP dj 


M-r Moruno —popisy gimnastyczne. Molly a Cornelli—huragat 
śmiechu oraz wiele innych pierwszorzędnych atrakcji. 


Poczatek o g. 8,30 _wiecz. 


dla zawodowych zapaś- 
ników różnej narodo- 


Ceny miejsc zwykłe, 


„m. E mi a Ee eate PRESS WIECZORNY" aaa 


Bitwa dziennikarzy 


w moskiewskim urzędzie telegraficznym. 


Wiadomość o zgonie Lenina a korespondenci zagraniczni. 
„Każdy chcial być pierwszym w nadaniu depeszy.—Przykry 
figiel rządu sąwieckiego.—Pozgonne legendy. 


Korespondent 


ce szczegóły o wrażeniu, łakie wywar-| depeszach komitmikować © rzeczach, 
la w kolonii korespondentów  dzienmi- | nie odpowiadających intencjom rządu 


legraficznym, okazała stę danemmą. 
W związku ze zgonem Lenina, po- 


'|częto snuć natychmiast liczne charakte- 


rystyczne legendy. Jak wiadomo, pano- 
wał wówczas straszliwy mróz. Otóż 


wśród ludy zaczęto głosić, że mróz roz-| M 


począł się w duiu zgonu Lenina 6 że 
skończył z chwilą jego pogrzebu. Mó- 
wiono też, że wiele czasu spotrzebowa* 


e: t  moskiewskt gazety | 2-zą popołudniu. Władze sowieckie prze | no, zanm sporządzono grób-na placu 
„Zapad“ komunikuje bardzo interesują- | widziały, że dziennikarze będą w swych | Czerwonym, 


gdyż przy kopaniu tego 
grobu natrafiano rzekomo na fumdamen- 
ta z dawnych czasów. Widziano w tem 


ków zaziasicznych w Moskwie wiano- | moskiewskiego, chciały zatem przynaj- | oznakę, że dawne czasy broniły się prze 


myść o zgonie Lenina. W 10 minut poj mniej zabezpieczyć pierwszeństwo n=- 
s„awieriu się bej w'adomości w głów-|rzędowej wiadomości o zgonie Lenina, 
ym urzedzie telegraficznym, rozwinę-|aby mie zamącić pierwszego wrażenia 
się, dosłownie, form bitwa, po-| szczegółowemi w; dami korespon 


U 1 7 A zatem wafka o pierwszeństwo, ła- 

Każdy z nich choat , oczywiście | ką stoczyli dziennikarze w urzędzie te- 
tym rierwszym, który telegram 
do swej gazety. Tłoczono się, potrąca- 
no a nawet kułakowamo, aby jakmajry- 
chlej przedostać się do okienka, gdzie 


piędzy poszczególnymi zagranicznymi | dentów. 


dziennikarzami 


przyjmowano telegramy. Podczas, gdy 
iini tłoczyli się, korespondemt 
„Associated Press“, znajlował się 

przy okócuku. ten wyjątgowy szczupły 
i a, zabezpieczył już sobie za 
ictwem pewnej dziewicy pierw- 
wo w przyjęciu wi i u- 
miał sobie zdobyć, dzięki swemu emef- 


nowym władcom Rosfi | nie checia- 
mieć z nimi nic wspólnego 
Takie i tym podobne opowieści po- 
szły wkrótce w ruch i doszły do uszu 
dziennikarzy zagranicznych. Dlatego też 
rząd sowiecki zwlekał z wysłaniem de- 
pesz dziennikarskich. 
EENET 


Radjo-koncert. 


ze Czemu nie popularyzujemy w Polsce doniosłego 


wynalazku, 


który na całym świecie jest już powszechnym dorobkiem 
kultury. 


W niedzielę ubiegłą grupa osób za- 


gicznemu wysiąpieniu dostęp do okien- | proszonych do lokalu szkoły państwo- 
ka przez tylne drzwiczki. wej budowy mąszyn w Warszawie, 

Ody koledzy jego zauważy, że Ich | miała możność wyshuchania niezwyłkłe- 
walka wzajemna niema już żadnego ce- | go koncertu, nadanego w Berlinie przez 
lu, gdyż zostali już wyprzedztm, zaczę | tamtejszą stację, a „przyłaremego” przez 
li spokojnie ustawiać się w ogonek. Cier | aparat odbiorczy, znajdujący się w 
pliwość ich jedtak została wystawioną | szkole. 


mie zrobiono, Stacje radjo stażą jedynie 
celom państwowym, korzystanie z nich 
dia mas szerszych jest niedostępne, A 
w Ang każdy przeciętny. śmiertelnik, 
siedz v zacisznym pokoju na dalekiej 
pnowiłicji, mając niekosztowny,względ- 
nie aparat odbiorczy, otrzymuje wszy- 
stkie wiadomości ze stolicy, nadto słu- 


jacych wspantate dzieła, bądź rozkoszm 
je się pferwszorzędną produkcją orkie- 
stry symfonicznej. Nie dalej jak w po- 
miedzłałek, dnia 18 hitego. odbyt się w 
Glasgowie koncert pod dyrekcją Emila 
łynarskiego, który został nadany 
przez radjo i mógł być słyszany w War 
szawie i na całej kuh ziemskiej! 

Gdybyśmy tutaj posraiań aparaty 
odbiorcze i korzystanie z nich było 
utrudnione zbytnio, mógłby p. Młynar- 
ski mięć krytyki nietylko ang.elskie, ale 
i warszawskie, 

„Kto do nas przychodzł, must wyjść 
zupełnie obojętnym, aibo wielkim en- 
tuzjastą“ — tak zakończył w niedzielę 
prelegent swą pogadankę. Sądzę, że po 
RER LJ w. istotę radjo-telefoni: 

jożną Jedynie entuzjastą — i to 
bardzo wielkim. 

Ale jakże wypadł ów koncert, zapyta 
czytelnik, Czy dobrze było stychać 
ma orkiestry? i 


iedzieliśmy w. pokoju. 
żadnych słuchawek, dźwięki wypełnia- 
ły salę z siłą, coprawda niezbyt dużą 
(podobno w Angi słychać bez porów= 
nania lepiej, ponieważ aparaty nadaw- 


. nie mając 


każdym brzmi 
było o wiel sfmiejsze, niž mni: 
zyka, słyszana przez telefon, umieszczo 
ay w pokoju grającego. Jeśli aparaty 
angielskie istotnie poręgują znaczne sis 
łę brzmienia, produkcje te już mogą da 


na ciężką próbę, a to dłatego, że kores- 
pondent „Associated Press“, potrzebo- 
wal dla siebie bardzo wiele czasu, gdyż 
wysyłuł niemniej, jak 22 telegramy. 
Chcąc, ażeby jego telegramy doszły z 
pewnoścą do miejsca przeznaczenia, 
wykarzystał on jak najrychłej różne ka- 
ble telegraficzne i przesłał swe telegra- 
my przez różne stacje, w tem przeko- 


Słuchanie produfieji orkiestry nie- 
mieckiej, grającej zresztą program po- 
pulamy „Opowieści Hoffmana", „M-me 
Butterfly", walce, połączone było z 
krótkim, treściwym, a miezmiernie cic- 
kawym odczytem p. majora 
Jackowskiego. 


Po obiaśniemiu zasad wytwarzania 


naniu, że jedna z tych linji telegraficz- | fal elektrycznych i nadawanie dźwię- 
mych okaże się najlepszą i wyprzedzi | ków, momentatnie (300.000 kilometrów 


wszystkie inne linje w 
sensacyjnej wiadomości. 


na jedłią sekunde) przelattujących przez 
całą kulę ziemską (dźwięk nadany w 


cha artystów z Covem Garden, śpiewa- | wać zadowoleme artystyczne. 
CORU BLE TES AES E DOTY E 


Przyjmowanie depesz odbywało się | Nauen, niedaleko Berlina, styszany jest 


w bardzo wotnem tempie. 


w Nowej Zelandii po. upływie jednej 


Nice nie pomogło, że korespondenci | piętnastej części sdxundy), prełegent zo 


szyło 
telegramó 


li krzyczeć j wymyślać — nie przy | bnazował obeony stan rozwoju radjo-te- 
to wcale tempa w nadawaniu | lefonji w krajach zachodnich, a zwła- 
w. W końcu ostatni telegram | szcza w Ameryce Północnej i w Anglii, 


został przyjęty i dziermiharze zadowo- | gdzie apamaty są najbardziej precezyjne, 


leni opuścili urząd telegraficzny. 


a korzystnie z oszałamiającego przecię 


Wieczorem przeżył dziennikarze | tny umysł ludzki wynalazku jest szero- 
wielką niespodziankę a właściwie stra- | ko rozpowszechnione. Znesztą sąsiedzi 
szne. rozczarowamie a najbandziej roz- | asi jak czesi 4 rosjanie (Moskwa nada- 
czarowany był korespondent gazety |ie także produkcje symiomiczne) krzą- 


„ASS 


ckiego, f; 
nina nie będzi 


e wysłana przed godziną 


ted Press", Dowiedzielt sie oni | taja się z powodzeniem dokoła popula- 
owicie, że z polecenia rządu sowie- | tyzacii radjo-telefonii, w czem osiągają 
i jedna depeszm o śmierci Le- | wyniki znamienne. 


U nas, niestety, nic w tej dziedzinie 


fULJAN STARSKI. 


Szatan Łodzi. 


pa: za 


Powieść 
awanturniczo - obyczajowa 
z życia łódzkiego. 


-— Czego się tak Marysia do drzwi 
dobija? — zawołał zniecierpliwiony. 

Usłyszał wystraszony głos służącej; 

— Bo „te panowie”, proszę pana, chcą. 
tu gwałtem wejść, Nie wiem, co za je= 
dni, ale im coś złego z oczu patrzy. 

Letiner zadrżał.... 

Pot wystąpił mu na czoło. F. 

— Cóż to może być — pomyślał 
przestrachem, A do służącej stojącej za 
drzwiami, krzyknął: 
Poprośl 


89) 


` Letiner spojrzał nań zdziwiony, 
Ten urzędowy ton przerażał go coraz 
bardziej, Nie wiedział co odpowiedzieć, 

Instynktownie obejrzał się wkoło, jak 
by szukając jakiegoś wyjścia z tej njeprzy 
jemnej sytuacji, 4 

Poważny pan powtórzył pytanie: 

Czy pan jesteś panem Letinerem?, 

Odrzekł, drżąc. na całem ciele: 

— Tak jesta. 

Wówczas poważny pan rzekł: 

— Przyszedłem do pana wńcelu zro~ 
bienia u pana rewizji, gdyż podejrzany 
jest pan o przechowywanie fałszywych 
czeków. 

Letiner zbladł, ałe wnet pohamował 
się z trudem: 

— Dziwię się bardzo,, — zaczął, ale 


z|nie pozwolonó mu skończyć, 


— Czy gotów jest pan wskazać nam 
jsce, gdzie są czeki? 
— Nie wiem właściwie, o co panom 


Po krótkiej chwili drzwi otworzyły się | chodzi... 


i do pokoju weszli jacyś dwaj panowie w 
towarzystwie dwóch policjantów, 
Jeden z cywilnych mężczyzna o po- 


w 


py M 


go krótko i sucho: 
— Czy mam przed sobą pana Leti- 
acra? 


Prenumerata 
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— Więc pan odmawia?.. 
— Ależ nie, Nie rozumiem wcale... 
Letiner czuł, iż w głowie mu sję coś 


j twśrzy podszedł do Letinera i za-| przewraca, a serce drży w zimnym jakimś 


uścisku, 
— Zechce pan pokazać mi swój port- 
fell 


Ogłoszenia: 


'elefon 22-14. —— Godziny przyjęć redakcji 6—7 po połuduiu, 


Podatek kawalerski. 


Radzie miejskiej w Warszawie o 
no petycję, proponującą wprowadzenie 
FERIS awałerskiego”, który byłby 
ściągany od ludzi bezżennych, przekracza 
jących 25-ty rok życia. 

„Kto nie chce stwarzać rodziny — pi- 
szą projektodawcy — aby państwu przy 
sparzać obywateli, ten działa na jego szko 
de, przeważnie matnotrawiąc pieniądze, 
Dlatego będzie słusrnem i sprawiedliwem 


RĄRADOCADORRORE" 
POWIEŚCI, NOWELE 
i ROMANSE 
w językach polskim, francuskim, 
niemieckim i rosyjskim 
poleca w wielkim wyborze 


tyytelia Nowości Alfreda Straucha 


Prez Narutowicza (Dżielna) 14 
1. 13- 
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Oddał portfel, i 

Urzędnik spokojnie podszedł do okna 
i z najzjmniejszą krwią rozpoczął przeglą 
dać papiery. Fołografja kobieca, Naper- 
fumowany sekretnk z ostatniej maskara- 
dy na „Czerwonny Krzyż”, rachunek Po- 
lańczykaw, 

— Aha, to i dolary pan ma? Poste- 
runkowy, proszę złożyć oddzielnie na sto 
le te banknoty, Dwa, dwanaście, sto dwa 
naście, sto sześćdzjesiąt dwa dolary... Ho 
hol... 

W portfelu nie było czeków.. ` 
lk Letiner ożywił sję, gdy oddano mu port 
eli 


— Ależ panowie, to zapewne pomył- 


ka! Dolary pozostały mi z podróży zagraj. 


nicznej w zeszłym roku, a o żadnych cze 
kach nie mam pojęcia- 

— To się jeszcze okaże — przerwał 
agent, podchodząc do Letinera i przystę- 
pując do rewizji osobistej, Przerzucił 
ie papierki w kieszenjach mary- 
amizelki i ineksprymabij, Nie zna 


Tymczasem drtgi agent przeprawa- 
dzał rewizję w biurku. Na światło dzien 
ne wyłaniały się listy miłosne i stare no- 
tesy, zapomniana gdzieś tabl.czka czeko- 
lady, zeszłoroczne gazety... 


mi. £ 
miejscowe 0 50 proc, droži 


ustanowienie takiego podatku", r 

Wnioskodawcy są zdania, że projetei 
takiego podatku całe społeczeństwo przyj 
mie z uznaniem, 


Starsza osoba, znająca 
się dobrze na gospo- 
darstwie domowym od 


zaraz poszukiwana. 


Rewizja najwidoczniej kończyła się 
bez rezultatów. Letiner czuł się coraz pe 
wniejszy siebie, a urzędnicy  rozglądali 
się z jakiemiś njesamówitemi minami do 
okoła. Zaglądali do stolika nocnego, do 
szafy, przetzucali bieliznę, ubrania — ne 
próżno. 


— Czy nie mówiłem panom odrazu?,, 
Pocóż było czas tracić? A wogóle proszę 
panów o legitymację i zezwolenie na od- 
bycie rewizji — halegał coraz bardziej, 


Ê Ależ bardzo proszę. Panie komi- 

sarzt, zechce pan łaskawie pokazać nà- 
sze papiery, a ja tymczasem  przejrzę 
jeszcze te oto książki na półce... 
Letiner zbladł. Komisarz pol'cji w cy 
wilu wyjął urzędowy papier. Letiner ujal 
go drżącą dłonią, ale wzrok jego biegł w 
kierunku drugiego urzędnika... 


— Aha, pan czytuje We'ningera — u- 
rzędnik wyjął z biblioteczki gruba książ- 
kẹ. — To się bardzo chwali, A swoją 
drogą to dziwny sposób przecho: ania 
pańskiej książki czekowej Paaa arera 
Brothers" w Londynie, To cjekawe: czek 
do połowy wypełniony, a już ma podpi- 
sy., No wszystko w porządku. Penie Le 
tiner, w imię prawa, aresziuję pana!,., 


sdmimiste, me odpowiada 
Rękopisów niezamówionych mię zwraca sią 
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